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Numer bieżący 30-ty, 


„ŁOWCA POLSKIEGO” 


zawiera całkowitą treść 


UŚS'GAW Y ŁOWIECKIEJ, 


zatwierdzonej dnia 3 grudnia 1927 roku 


oraz szereg artykułów omawiających i wyjaśniających jej znaczenie. 
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Do Szan. PP. Prenumeratorów! 


Do numeru niniejszego załączamy po 2 przekazy P. K. O. 80-82 z uprzejmą prośbą 
Q nadesłanie prenumeraty na r. 1928, oraz łaskawe wręczenie drugiego przekazu myśliwe- 


mu, który jeszcze nie prenumeruje „Łowca Polskiego". 


Redakcja nle zwraca nadeslanycy rękopisów i zastrzega sobie swobadę czynienła w nich poprawek i skrótów. 
Redakcja nie oadpawiada na zapytania, kiedy będzie drukowany artykul, gdyż zależy ta ad całokształtu numeru i ad posiada- 
nega przez Redakcję materijalu. 


PRENUMERATA: zgóry za kwartal zł. 8; za pół roku zł. 15, a rok zł. 28. — Numer pojedynczy — | zl. Za numery, które 
wyszly przed zapłacenicm, liczymy po | zł. Za zmianę adresu — SU gr. 
CENA OGŁOSZEŃ: Najmniejsze ogloszenie (18 milim. | szpałi ) — 6 zł. Za każde następne 3 mu. pa ! zł (calu szpziti 


liczy się za 288 in). Przed tekstem o Bio drożci Kaita tytulowa o 100?/a drażci. 


WEJ USTAWY ŁOWIECKIEJ, JEDNO- 
LITE] DLA CAŁEGO PAŃSTWA, wska- 
zówki dotyczące tresury i leczenia psów 
myśliwskich, pielęgnowania broni, strzelania, 
preparowania zwlerzyny oraz wzory regula- 
minów ławieckich i kroniki myśliwskiej. 


Dżungla. Gniazda termitów. Senga Wielka. Żóraw czubaty. 
Nowi Łowcy. Hellet Tefik. Smith Rey. Pierwsza zabita 
yazella. Louni. 

IV: Pierwszy hiprpołam. Mashra Abad. Niespokojna 
noe. Ariele. Dawne łożysko Nilu. Rigueba. Hipopotamy 
i krokodyle. Gaeella rdzawoczelna. 

V: Polowanie na lwy. 

VI: Żóraw czubaty. Tropy słoni. Noc w obozie. Dżungla. 
Wypalenisks. Pięć arielów jednego dola. 

VII: Spotkanie z aborufam. Lew czy pantera. Szarża 
dzika. Na trocach bawołu. Słoń ! telegraf. 12 strzałów 
da jednej szluki. 

VIII; Polowanie na słonie. 

JX: W zeribie. Polowanie na bawały. Sprawka pantery. 
Zabicie tetela. 

X: Polowanie na hipopotamy. Dublet do abarufów 
Lwiątka. Forsawne marsze. Zjawisko mirażu, 
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Wysyłka uskuleczniona będzłe za zaliczeniem 

poczławem. Cena Kalendarza 5 zł. oraz ko- 

szły przesyłki 80 gr. Kalendarz rozesłany 
zastanie niezwłocznie po wydaniu. 


Zamdwienia należy kterawać: Jaljan Ejsmond, Warszawa 
pł, Trzech Krzyży 12 m. Ja, lub do Administtacji 
„ŁOWCA POLSKIEGO". 
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Nr. 30 


„ŁOWIEC POLSKI 


17 XII 1927 r. 
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USTAWA ŁOWIECKA 


obowiązywać zacznie dnia 28 b. m. 


NA GWIAZDKĘ. 


W roku bieżącym radosna i uśmiechnięta hę- 
dzie „gwiazdka“ myśliwych w Polsce. Radosna 
i uśmiechnięta i pełua nadzici. 

Oto wchodzimy w nową epokę narodowego ło- 
wiectwa, w epokę rozkwitu i rozwoju. Wiara gte- 
hoką w szczęśliwą przyszłość musi przepoić każde- 
va myśliwego wieść, iż oto nowe, mądre i sprawic- 
dliwe prawo łowieckie zostało ogłaszane rozporzą- 
dzeniem Pana Prczydenta Rzeczypospolitej. 

Ministerstwo Rolnictwa opracowała i wydało 
to nawe prawo na zasadach głęhoko przemyślanych 
i uzgodnionych z przedstawicielami społeczeństwa 
myśliwskiego. 

Celowe stworzenie okręgów — łowicckicli, 
sprawna organizacja łowiectwa, słuszne i oparte na 
postulatach ochrony przyrody czasy ochronne, 
uprawnienia straży łowieckiej, ograniczenia nad- 
miernej ilości kart łowieckich, mądre i sprawic- 
diwe przepisy karne, szybkość wymiaru admini- 


stracyjnych kar—wszystko to pozwala spoirzeć my- 
śliwym z uinością w przyszłe czasy. 

Stworzona przez Ministerstwo Rolnictwa usta- 
wa musi być wprowadzona w życie przy pomocy 
wszystkich prawidłowych myśliwych, którzy nic 
odmawiali swych cennych rad przy jej opracowaniu. 

Zadanie jest wdzięczne. Zdobyliśny prawo, ja- 
kicgo zazdrościć nam będą cudzoziemcy. 

lęcferując ustawę osobiście na Radzie Mini- 
strów, a potem zchrawszy pod nią jednego dnia 
wszystkie podpisy Ministrów, miałem możność 
przekonać się najwymownicj, jak życzliwie Rząd 
ohceny odnosi się do postulatów prawidłowego my- 
ślistwa, które przecicź nic jest zahawką możnych, 
lecz ważną gałęzią narodowego bogactwa. 

Rząd obecny madra i sprawiedliwą zarazem 
ustawa lowiccką zdobył sobie trwałą wdzięczność 
wszystkich prawidłowych myśliwych w Polsce. 

JULIAN EJSMONI. 


WOBEC NOWEJ USTAWY ŁOWIECKIEJ. 


Świat łowiecki zachowa niewątpliwie ułęboką 
wdzięczność i uznanie dla ohecncyo Rządu za wy- 
dwie świeżo ogłoszonego w Dzienniku Ustaw pra- 
wa łowieckiego. Możomy bowiedzieć sobię ŻE 
otrzymaliśmy prawo łowieckie dobre, nawet hardza 
dobre, które niewątpliwie przyjęte będzie z zado- 
waleniem przez najszersze kola myśliwskie. 

Pierwiastkoawy projekt ustawy byl opracawa- 
ny jeszcze w 1919 roku z inicjatywy Polskiego To- 
warzystwa Łowieckiego przez znancyo powszecl- 
nie uczonego i myśliwego, redaktora naszego pisma, 
p. Jana Sztolemana. 

Projekt p. Sztolcmana by? następnie poddany 
obradom komisji. Rezultatem prac komisji był wy- 
dany i ogłoszony drukiem przez Polskie Towarzy- 
stwo Łowieckie „Projekt ustawy łowieckiej”. Ten 
ostatni projekt został złożony Ministerstwu Rolni- 
ctwa, a liczne zasady jego zostały przez Minister- 
stwo uwzględnione w pracy nad ustawą. Przy 
dalszeim przeredagowywaniu ustawy służyli swa 
poradą: hr. Bielski, p. St Lilpop, (3. Świę- 
torzecki, F. lęożyński, Wł. Janta Połczyński i wic- 
lu innych. | piszącemu te słowa dane było do tej 
pracy swoją cczicłkę dołożyć. 

Nowe prawo łowicckie uwzylędniające postula- 
ty wyrażone przez C. Z. P. St Ł. jest dzielem Mini- 
sterstwa Rolnictwa. W pracy nad niem hrali udział 
pp. dyrektor Departamentu Leśnego Miklaszewski, 
naczelnik Wydziału Voxtman, dyr. Leśniewski, 
oraz, jako bczprośredni pracownicy, ph. Błonaro- 
wicz, Dratwa, no i przedewszystkiem, referent ło- 
wiecki Ministerstwa Rolnictwa i drugi redaktor na- 
szego pisma, p. Juljan Ejsmond. Ten ostatni dołożył 
calego zasobu cneryji i zapału w pomyślnem prze- 
prowadzeniu projektu. Specjalna wdzięczność kół 
myśliwskich należy się Panu Ministrowi Rolnictwa 
Niezabytowskiemu, który zawsze z największą go- 
towością wysłuchiwał wszelkich przedstawień Cen- 
tralnego Związku i w miarę najdalej idącej możności, 
je uwzęlędniał W rezultacie zyodnej i rozważnej 


pracy wszystkich czynników mamy prawa, które 
napewno nic będzie papierowem, a będzie stanowi- 
la erę w rozwoju łowiectwa w Polsce i przyczyni 
się do jego rozkwitu. 

Ukazanie się nowego i tak dobrego prawa to- 
wicckicęo nie oznacza jednak, że inożeiny już obec- 
nie założyć ręce. Przeciwnie, teraz dopiero otwiera 
się przed nami pole do wytężonej pracy. Musimy 
walczyć a tp, aby nowe prawo jaknajyłębicj weszło 
w życie i znalazło powszechne poszanowanie i za- 
stosowanic: dotychczasowe lekceważenie i bayate- 
lizowanie przepisów łowieckich, szczególniej na 
obszarze b. zaboru rosyjskiego, nie jest wdzięcznym 
gruntem, ua którym ma ona działać. Niedocenianic 
znaczenia łowiectwa, które znalazło wyraz w róż- 
nych, szkodliwych dla jego rozwoju przepisach po- 
datkowych, jest dowodem, że czeka nas jeszcze du- 
ża praca nad odpowiedniem urohieniem przeciętnej 
opinii publicznej, aby łowiectwu zapewnić faktycz- 
ne warunki pomyślnego rozwoju i ochronić je od 
różnych niespodzianek... 

IPozatem najlepsza nawet ustawa łowiecka 
stwarza tylko warunki dła pomyślnej pracy nad raz- 
wojem zwicrzostanów tych, co chcą ją podjąć; nie 
może jednak pracy tej zastąpić ani też stworzyć 
dzielnych i fachowyh gospodarzy rewirów łowiec- 
kich. 

Zrzeszajimy się więc dalcj wokoło Centralnego 
Związku Polskich Stowarzyszeń Łowieckich dla cc- 
lowej, dalszej współpracy z władzaini nad rozwojem 
lowiectwa w nawych, przychylniejszych, niż dotych- 
czas warunkach. Nowe, dobre prawo winno znależć 
godnych i rozumnych wykonawców i obrońców 
przedewszystkiem w samycli kołach łowieckich. 

Dla pp. delegatów powiatowych Centralnego 
Związku w szczególności otwiera się szerokie pole 
działania. 

A więc z nowejn prawem łowieckiein—naprzód! 

WALEN?)I'Y WŁODZIMIERZ GARCZYŃSKI. 


432 


W Dzienniku Ustaw Rzeczypospolitej Polskiej Nr. 110 z dnia 14 grudnia 1927 roku wydrukowano 


pod Nr. 934 następujące: 


ROZPORZĄDZENIE 


Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 3 grudnia 1927 r. 
o prawie łowieckiem. 


Na podstawie art. 44 ust. 6 Konstytucji i ustawy 
z dnia 2 sierpnia 1926 r. o upoważnieniu Prezydenta 
Rzeczypospolitej do wydawania rozporzadzeń z mo- 
cą ustawy (Dz. U. R. P. Nr. 78, poz. 443) postana- 
wian co następujc: 


Postanowienia wstępne. 


Art. 1. W rozumieniu rozporządzenia ninicj- 
szego wyraz „zwierzyna“ oznacza dzikie zwierzęta 
łowne, któremi są: 

a) żubry, łosie, jelenie, danicie, sarny, kozice, 
dziki, bobry, świstaki, zające (szarakii bielaki), kró- 
liki, wiewiórki, niedźwiedzie, rysie, żbiki. wilki. 
lisy, borsuki, kuny leśne (tumaki), kuny domowe 
(kamionki), tchórze, yronostajc, łasice, wydry, 
norki; 

b) głuszcc, cietrzewie, jarząbki, pardwy, ku- 
ropatwy, przepiórki, bażanty, drapie, dropie ka- 
mionki (strepety), żórawie, czarne bociany, czaple, 
słonki, dubclty, bekasy, bekasiki, kulony i kuliki, ba- 
taljony, derkacze, łyski, nurki, czajki, dzikie łabc- 
dzie, dzikie gesi i dzikie kaczki, araz wszelkie mnc 
ptactwo błotne i wodne, dzikie gołębie, drazdy, kwi- 
czoły, paszkoty, jako też ptaki krukowatce i drapicż- 
nc. 

Ponadto Minister Rolnictwa może uznać w dro- 
dze rozporządzenia inue jeszcze gatunki zwicrzaąt 
dzikich za zwierzęta łowne. 

Art. 2. Przez „polowanie“ rozporządzenie ni- 
niejsze rozumie przywłaszczanic zwierzyny oraz jcj 
części użytecznych i pładów, tropienie, ściganie, la- 
wieniec zwierzyny, strzelanie do niej i inne czynno- 
ści podobne, zmierzające do jej przy właszczcenia. 

Powyższe czynności wykonywane w miejscach 
ourodzonych, z których zwierzyna wydostać się nic 
może (zwierzyńcach), i bażantarniach, nic są polo- 
waniem w rozumieniu rozporządzenia niniejszego. 

Art. 3. Modowanie zwierzyny należy wyłącz- 
nie do właściciela polowania. 


ROZDZIAŁ I. 


O polowaniit. 


Art. 4. Polowanie związane |est z wlasiości i 
runtu © należy do właściciela gruntu. Domniemywu 
się, że własneść «runtu nic jest obciążona prawem 
polowania na rzecz innych osób. Kto twierdzi, że ma 
na cudzym gruncie prawo polowania w całości lub ca 
do pewnych gatunków zwierzyny, albo z iimemi o- 
traniczeniami, winien jest twierdzenie swoje udo- 
wodnić. Po wejściu w życie rozporządzenia niunicj- 
szego obciążenie własności gruntu prawem polowa- 
nia nic może być ustanawiance; akty temu przeciwne 
sa nieważne. 


Art. 5. Właściciel gruntu może ciążące na jego 
własności, prawo polowania wykupić za cenę równą 
iloczynowi z pomnożenia sumy średniego, czystego 
dochodu rocznego z polowania przcz liczbę dwa- 
dzieścia. Jeżeli wlascicicl prawa polowania nie zgo- 
dzi. się na wykup lub cenę wykupu, właściciel grun- 
tu może żądać od właściwego sądu ustalenia ceny 
wykupu oraz, po uiszczeniu tej ceny, zwolnienia 
gruntu od obciążającega go prawa polowania. 


ROZDZIAŁ II. 


O użytkowaniu polowania. 

Art. 6, Właściciel polowania może użytkować 
ic samodziclnie, jeżeli obszar gruntu, na którym ma 
polowanie, jest nieimniejszy od 100 hektarów ciągicj 
powierzclmi. Obszar taki po zarcjestrowaniu gO 
przez właściwego starostę, stancwi obwód łowiecki 
własny. Obszary lasów państwowych uznane przez 
zarząd lasów państwowych za odpowiadające wy- 
mavaniom ustępu pierwszego, stanowią obwody ło- 
wieckie własne Państwa. Obwód łowiecki własny 
powstaje ua czas nieoznaczony i istnicje tak dlugo, 
jak tego sobie życzy właścicici, a jeżeli polowanie 
zostało wypuszczone w dzierżawę, — najkrócej do 
końca terminu dzierżawy. 

Art.7. Jeżcli obszar polowania nie stanowi ob- 
wodu iuwieckicgo własnego, właściciel tego polo- 
wania noże użytkować je jedynie łącznie z właści- 
ciclami innych obszarów polowania ua obszarze nic- 
muiejszym od 100 ha ciągłej powierzchni. Obszar 
taki po zarejestrowaniu go przez właściwego Staro- 
stę stanowi obwód łowiecki wspólny. 

Art. 8. Obwód łowiecki wspólny winien byc 
tworzony w ten sposób, ażeby obejmował cały ob- 
szar gminy po wyłączeniu obszarów obwodów tło- 
wieckich własnych, jcżeli nie zajdą wypadki przewi- 
dziane niżej. 

Gdy obszar gminy po wyłączeniu obszarów ob- 
wodów łowieckich własnych zawiera conajmniej 
tysiąc hektarów ciągłej powierzchni, można w obrę- 
bie tej miny utworzyć kilka obwodów łowieckich 
wspólnych, z których każdy winien mieć conajmniej 
500 ha ciągłej powierzchni. 

Gdy obszar gminy po wyłączeniu obszarów 
obw. tow. własnych, nic stanowi ciągłej powierzch- 
mi, lecz składa sie z kilku nieprzylegających do sic- 
bie obszarów, z których każdy obejmuje conajmniej 
100 ha, z każdcyo z tychli obszarów. utworzony może 
być osobny obwód łowiecki wspólny. 

Gdy gmina składa się z pewnej liczby wsi (kolo- 
nij, zaściauków), to z wsi, które po wyłączeniu ob- 
szaraw obwodów łowieckich wlasnych mają conai- 
inniej po 250 ha ciągłej powierzchni, mogą być two- 
rzone osobne obw. ław. wspólne. 

W wypadkach przewidziancgo wyżej tworze- 
nia kilku obwodów łowieckich wspólnych w obrębie 
jednej gminy, należy je tworzyć w ten sposób, aże- 
by obszary tych obwodów łącznie obejmowały cały 
cbszar gminy po wyłączeniu obszarów obw. łow. 
własnych. 

Art. 9. Obwód łowiecki wspólny może być utwo- 
yzony z obszarów kilku gmim po wyłączeniu obsza- 
rów obwodów łowieckich własnych, jeżeli za utwo- 
rzeniem takicgo obwodu wypowiedzą się w każdej 
z nich właściciele gruntów, stanowiących więcej niż 
połowę obszaru. 

Art. 10. Właściciel polowania, które ze wzglę- 


du na swoje położenie nie może być włączone do 
obwodu łowieckicyo wspólnego w tej samej gminie 
i nie odpowiada warunkom utworzenia obw. low. 
własncyo, może swoje polowanie przyłączyć do ob- 
wodu łowieckiego wspólnego innej gminy, z którym 
tworzy ono obszar ciągłej powierzchni, lub wypu- 
przylegającego 


Ścić je w dzierżawę właścicielowi 


obw. łowieckiego wlasnego, albo też wziąć w dzier- 
żawę przylegający obwód łowiecki własny i użyt- 
kować swaje polowanie łącznie z polowaniem w tym 
abwodzic. 

Art. ll. Wody publiczne, drogi publiczne, \a- 
dowe i wadne oraz tory kolejowe, jak również Ctl- 
dze drogi prywatne. na których właściciel gruntów 
droga przedzielonych, ma służcbność przechoadu, nic 
stanowią przerwy w ciągłości powierzchni, obszaru 
ich jednak mie wlicza się do obszaru tworzonego oh- 
wodu ławicckiego i nie maga one stanowić osob- 
nych obwodów łowieckich. 

Art. 12. Ohwód łowiecki powstaje pa upływie 
miesiąca od dnia zgłoszenia go przez właściciela lub 
właścicieli gruntów w jego skład wchodzących, da 
właściwego starosty. Starosta w ciągu miesiąca od- 
mówi zarejestrowania, jeżeli zgłoszenie nic odpo- 
wiada przepisom artykułów 6 — 11. Przepis ten nic 
datyczy obwodów łowieckich własnych Państwa, u- 
tworzonych z obszarów lasów państwowych (ustęp 
drugi art. 6). Jeżeli zarcjestrowany abwód łowiecki 
z iakichkolwick powodów przestanie odpowiadać 
warunkom wymienionym w artykułach 6 11, 
starosta powceźmic decyzję 0 zniesieniu obwodu. 

Art. 13. Jeżeli utworzeniu wspólnego obwodu 
lowieckicgo (art. 7 i 8) sprzeciwiają się właściciele 
ceruntów stanowiących inniej niż pałowę obszaru nic- 
zbędnego do utworzenia obwodu, to na wniosek wła- 
ścicieli gruntów stanowiących więcej niż połowę te- 
ro obszaru, obwód wspólny będzie utworzony. 

Przewidziany w ustępie pierwszym wniosek 
wyrażony ma być w zgłoszeniu wspólnego obwodu 
towieckiego ze szczezółowem wyimicnieniem grun- 
tów i ich właścicieli, którzy należeć będą da snółki 
lowicckicj obwodu (art. 14), oraz ze wskazanicm 
zruntów, których właściciele sprzeciwiają się utwa- 
rzeniu wspólneca obwodu łowicckiego. 

Art. 14. Właściciele gruntów ohigtych wspól- 
nym obwodem ławicckim, stanowią spółkę łowiecka, 
która posiada osobowość prawną. Spółka dziala na 
podstawie statutu nadancco jej przez starostę, jedno- 
cześnie z zarcjestrowaniem obwodu łowieckiego we- 
dług wzoru ustalonego rozborządzeniecm Ministra 
Rolnictwa wydanem w porozumieniu z Ministrem 
Spraw Wewunętrzenyci. 

Art 15. Zgłoszenie obwodu ławicckicga ma 
hyć dokonywanc za pośrednictwem zarządu gminy, 
który stwierdzi, czy wiadomości podane w zułoszc- 
niu są zgodne z rzeczywistością oraz zaświadczy 
tożsamość osób podpisanych. Zgłoszenie to spraw- 
dzone į zaświadczone, zarząd gminy przesyła stara- 
ścle. 

Art. 16. Jeżeli obwód łowiecki obcjmuje grun- 
ty znajdujące się w granicach nie jednej gminy, zgla- 
szaniec następuje za pośrednictwem zarządu każdej 
gminy, w której leży część zyłaszancyo obwodu. 

Jeżeli obwód łowiccki obejmuje grunty znajdu- 
jące się w granicach nie jednego powiatu, obwód ma 
być zgłoszony do wszystkich właściwych staro- 
stów, zarcjestrowany zaś przcz starostę tego pa- 
wiatu, w którym leży największa część zyłaszancgo 
obwodu. 

Art. 1%. Obwód łowiecki wsbólny może być u- 
tworzony na czas uic krótszy od lat 6-ciu, po wypu- 
szczeniu go zaś w dzierżawę istnicje conajmucj do 
końca terminu dzierżawy. Zarząd s-ki łowieckiej ob- 
wodu pełni swe obowiązki w ciągu lat 6, poczem o 
ile obwód low. wspólny i jego spółka nadal mają ist- 
nieć, wybramy będzie nowy zarząd. 

Ari. 18. Polowanie może być wypuszczone w 
dzierżawę na czas nie krótszy ad lat 6-ciu. Umawa 
zawarta na czas krótszy, jest nieważna. 

Art. 19. Przy wyborach zarządu i rozstrzyga- 
niu innych spraw spółki na walnych zgromadzeniach 
wspólnicy posiadają ilość głosów zależną od obsza- 
ru ich posiadłości w ten sposób, że abszar do dwóch 
hektarów uprawnia do jednego głosu i każde następ- 
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ne pelne dwa hektary uprawniają do jednego głosu 
więcej, żaden jednak wspólnik nie może posiadać gło- 
sów więcej niż o jeden mniej od pozostałej liczby 
głosów. 

Art. 20. S-ka łowiecka może użytkować polo- 
wanie w obwodzie łowieckim wspólnym jedynie 
przez wypuszczenie polowamia w dzierżawę. 

Podział dochodu spółki uskutecznia corocznie 
zarząd stosownie do obszaru gruntu należącego da 
poszczególnych spólników. . 

Przcznaczenie części dochodu na cele ochrony 
łowiectwa, w szczególności na utrzymanie straży ło- 
wieckiej (art. 22), jak również na cele hodowlane, na- 
leży do zakresu dzialania walnego zgromadzenia 
członków s-ki i następuje w drodze uchwały po- 
wziętej zwykłą większością głosów. Przeznaczenie 
dochodu na mny cel wymaga zgody wszysticich 
członków spółki. 

Art. 21. Do zakresu działania walnego zgrama- 
dzenia członków s-ki należy również powzięcie 
uchwały co do zniesienia obwodu i rozwiązania spół- 
ki po upływie lat sześciu od ich utworzenia, jeżcli 
były utworzone na czas dłuższy. 

Arl. 22. Właściciele obwodów łowieckich wła- 
suych, spółki łowieckie obwodów łow. wspólnych 
i dzierżawcy polowania mogą ua swój koszt ustana- 
wiać straż łowiccką. 

Strażnikami łowieckiimi mogą być osoby pelno- 
letnic, własnowolne, będące abywatclami polskimi, 
nickaranc za zbradniec, występki pochodzące z chę- 
ci zysku, ani też za przekroczenia przewidziane w 
art. 77 -— 80 rozporządzenia ninicjszego i które czy- 
nią zadość warunkom potrzebnym do uzyskania po- 
zwolenia na broń. 

Act. 23. Strażnik łowiecki winicn być zatwier- 
dzony i zaprzysiężony przez starostę wedlug prze- 
pisancj roty. Pa zaprzysiężeniu strażnik łowiecki a- 
trzymuje stosowne zaświadczenie i oznakę, którą 
winien nosić przy pełnieniu obowiązków. Rotę przy- 
sięgi oraz wzór oznaki ustali rozporządzenie Mini- 
stra Rolnictwa, wydane w porozumienu z Ministrem 
Spraw Wewuętrznych. Jeżeli strażnik łowiecki 
przestanie odpowiadać warunkom przewidzianym 
w artykule 22, starosta pozbawi go uprawnień 
strażnika łowicckicyo oraz zarządzi odebranie wy- 
danego zaświadczenia i oznaki. 

Art. 24. Strażnik łowiecki obowiązany jest 
czuwąć nad przestrzeganiem przepisów rozporzą- 
dzenia niniejszego o ochronie łowiectwa i donosić 
władzy o wszelkich dostrzeżonych naruszeniach. 

Strażnik łowiecki pełniąc służbę, może: 

a) żądać ad osób spotkanych w obwodzie lo- 
wicckim z bromią palną, narzędziami towieckiemi lub 
zwierzyną, okazania karty łowieckiej. a jeżeli po- 
lują, również pisemnej zgady właściciela lub dzier- 
żawcv polowania; 

h) odbierać za pokwitowaniem broń paluą, in- 
nc uarzędzia łowieckie i zwierzynę osobom spotka- 
nym w obwodzie łowieckim, a nienosiadajacym 
karty łowieckicj, oraz osobom polującym w obwo- 
dzie bcz posiadania pisemncj zgady właściciela luh 
dzierżawcy polowania; 

c) zatrzymywać i przekazywać właściwej wła- 
dzy osoby, których tożsamości i miejsca zamieszka- 
nia nie może ustalić, a które zastał w powierzonym 
jego bieczy ohwodzie łowieckim. na popełnianiu jed- 
ncgo z przekroczeń przewidzianych w art. 75 — 79 
rozporządzenia niniejszego, lub które sbotkał w ob- 
wodzie z hronią palną, mmeimi narzędzianj łowicc- 
kieimi alho ze zwierzyna. a osoby te posiadania tych 
przediniotów usprawicedliwiić nie mogą. 

Strażnik łowiecki ohowiązany jest odebraną 
broń i narzędzia łowieckie wraz z doniesieniem kar- 
neim doręczyć w ciągu dwudziestu czterech godzin 
najbliższemu posterunkowi policji, zwierzynę zaś 
oddać właścicielowi lub dzierżawcy polowania. 


ROZDZIAŁ II! 


O achronie łowiectwa. 
1. Okartach łowieckich, 


Art. 253. Nic wolno polować bez posiadania kar- 
ty łowieckiej, wydancj przez właściwą władzę. Kar- 
ta łowiecka ma zawierać oznaczenie czasu jej waż- 
ności oraz wymienienie osoby uprawnionej do polo- 
wania. 

Karty łowieckie wydaje się na okresy: I+dnio- 
wy, jednoroczny i trzyletni, przyczem dwa ostatnie 
okresy liczy się od dnia 1 marca. 

Art. 26. Uprawnieni do polowania winni w cza- 
sie polowania mieć kartę łowiecką przy sobic. 

Art. 21. Karty łowieckie wydaje się osobom v- 
prawnionym do polowania z tytulu posiadania ob- 
wodu łowieckiego własucgo, z tytułu wzięcia polo- 
wania w dzierżawę, lub też z tytulu uzyskania pi- 
senncyo zezwolenia właściciela lub dzierżawcy po- 
lowamia. Czas ważności piscnmcga zezwolenia na- 
leży w niem oznaczyć. 

Właściciel lub dzierżawca polowania może wy- 
dać taką ilość pisemnych zczwaleń, aby na każdego 
posiadacza zezwolenia przypadało conajmniej 50 ha 
powierzchni obwodu łowieckiego. : 

Art. 28. Wydania karty łowieckiej należy od- 
mówić osobom: 

1) które nie czynią zadość warunkom potrze- 
boym do uzyskania pozwolenia na broń, 

2) które w oiąvu ostatnich lat 10 byly karane 
za popełnienie zbrodni lub występku pochodzącego 
z chęci zysku, 

3) które w ciągu ostatnich lat 5 byly karane 
z mocy art. 77 i 79 rozporządzenia ninicjszero. 

Art. 29. Wydania karty łowieckicj można od- 
mówić osabon, które w ciągu ostatnich lat 5 były 
karane z mocy artykułów 75 i 76 rozporządzenia ni- 
ilicjszcgo. 

Art. 30. Jeżeli po wydaniu karty  łowicclcicji 
wyjdą na jaw okoliczności wyszczególnione w art. 
20, kartę łowiecką należy unieważnić i odebrać, mo- 
žna zaś to uczynić, gdy wyjdą na jaw okoliczności 
wyszczerólnione w art. 29. 

Art. 31. Jeżeli dzierżawca polowania nic może 
utrzymać karty łowieckiej lub zostanie jej pozbawio- 
uy, umowę dziecrżawną należy uznać za rozwiąza- 
ią z wimy dzierżawcy. 

Art. 32. Cudzoziemiec posiadający zczwolenie 
ua pobyt w Polsce na czas nie lcrótszy od jednego 
roku, może otrzynać kartę ławiecką narówni z ohy- 
watelem polskim. 

Cudzozicmicc posiadający zezwolenie na pobyt 
w Polsce, krótszy od jednego roku, może otrzymać 
kartę łowiecką za poręczeniem obywatela palskie- 
co, który sam posiada warunki da uzyskania takiej 
karty. Władzą właściwą do wydania karty łowiec- 
kicj cudzoziemcowi w tym wypadku jest władza 
właściwa dla poręczyciela. Poręczyciel odpowiada 
majątkowo ża grzywny nałożone na cudzoziemca za 
przekroczenia przewidziane w rozp. niniejszem. Mi- 
uister lęolnictwa anażc wydać kartę łowiecką cudzo- 
zieancowi bez poręczenia obywatela polskiego. Dla 
przedstawicieli państw obcych oraz członków dyplo- 
matycznych misyj zagranicznych legitylnacja wyda- 
na przez M. S. Zawr., zastępuje kartę łowiccką. 

Postanowienia powyższe stosuje się z zastrze” 
zenien wzajemności. 

Art. 33. Karty łowieckie wydają Starostowie 
tych powiatów, w których osoby ubicrające się o 
wydanie kart i uprawnione do polowania, zamicsz- 
kują. Karty łowieckic ważne są na obszarze całego 
Państwa. Formę kart łowieckich ustali Minister- 
stwo Rolnictwa w porozumieniu z Ministerstwem 
Spraw Wewiiętrziiyci. 
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Art. 34. Za wydanie karty łowieckiej pabiera 
się oprócz opłat stemplowych przewidzianych 
w przepisach obowiązujących, za kartę 14-dniową 
zł. 2, za kartę roczuą zł. 10 i za kartę trzyletnią zł. 30. 
Opłaty te wpływają na dochód Ministerstwa Rol- 
nictwa. Funkcjonarjusze zarządu lasów państwo- 
wych otrzymują karty łowieckie bezpłatnie. 


2. O ochronie poławania. 


Art. 38. Nie wolno nikomu chodzić ze strzelha 
lub iuncmi narzędziami do łowienia zwierzyny pa 
cudzych gruntach, jeżeli nie stanowią one obwodu 
łowieckiego, na którym chodzącemu służy polawa- 
nie. Przepis powyższy nie stosuje się do tych przed- 
stawiciceli władzy państwowej, którzy w myśl prze- 
pisów obowiązujących winui hyć przy spełnianiu 
swych czynności uzbrojeni w broń palua, a przeby- 
waja w obwodzie łowieckim w charakterze urzędo- 
wym. 

Art. 36. Uprawniony do polawania może za- 
|rzymać cudzego psa myśliwskiego, włóczacewo się 
w obwodzie łowieckim; w razie zatrzymania psa wi- 
nien zawiadomić właściciela, jeżeli zaś nic zna jega 
adresu, zarząd gminy, na której obszarze pies zostal 
zatrzymany. W razie odebrania psa przez właścicic- 
la uprawniony da polowania może żądać zwrotu ko 
sztów utrzymania psa i wynagrodzenia szkód Wy- 
rządzonych przez psa w obwodzie łowieckim. 

Za psy myśliwskie uważać należy: 

psy legawe, gończe, charty, jamniki, ioksterjc- 
rv. tropowcc (posokowce), płochacze (spaniele), a 
także i inne psy używane do polowań na niedźwice- 
dzie i na dziki. 

Art. 37. Uprawniony do palnwania może zabi- 
jać psy niemyśliwskie ii kety włóczące się w obwo- 
dzie łowiecckm w odlewłości nie bliżci niż trzysta 
metrów od zahudowań ucspodarskich lub trzydzieści 
metrów od drogi publiczucj. 

Art. 38. Uprawnienia przewidziane w urtyku- 
łach 36 1.37 służą równicz właścicielowi gruntu, nic- 
uprawnionemu do użytkowania polowania samo- 
dzicliie, na obszarze jego gruntu. a 

Art. 39. Psów znajdujących się przy ich właści- 
cielach lub domownikach właścicieli, nie uważa się 
za psy włóczące się. 

Art. 40. Podbieranic jaj, wybieranie piskląt i ni- 
szczenie gniazd ptaków jest wzbronione. 

Przepis ten nic dotyczy jaj i mad ptaków wy- 
mienionyclit w art. 50. 

3. O niedozwolonych z wie- 


sposohachi łowienia 


rząt. 


Art. 41. Zabrania się łowienia zwierząt przy 
pomocy trutek, wuvków, samostrzałów, dołów - 
ostrokotów, lepu, ziarna rozmecychcyo w spirytusic, 
żelaz, potrzasków, sidel, pułapek i innych podobnych 
Środków. Czyni się wyjątek co da zwierząt wymie- 
nionych w art, 50 i co do zwierząt uznanych z mocy 
przepisów prawa rybackicyo za szkodliwe dla ry- 
hałówstwa, które to zwierzęta wcina chwytać w że- 
laza, potrzaski, sidła i pułapki, jak również co do tło- 
wienia zwierząt dla celów naukowych i hodowla- 
nych, przewidzianego w ustępie trzecim art 51. 

4. O ograniczeniach polawania i o czasie ochron- 
nym. 


Art. 42. Zabrania się polować podczas nabo- 
żeństwa w unicdzicle i uroczyste święta w adległości 
mnicjszej niż dwa kilometry od świątyni. 

Art. 43. Nic wolno polować w odległości mnicj- 
szej niż sto metrów od cudzych zabudowań inic- 
szkalnyci, jak również na cmentarzach. 

Art. 44. Nie wolno polować na przelotne ptac- 
Iwo łowne na wybrzeżu morskien w pasie kilome- 
wowcej szerokości. 


Art. 45. Zahrania się polować z chartami luh 
psami gończymi w obwodzie łowieckim, mniejszym 
od dwu tysięcy hektarów. 

Art. 46. Polowanie na tosic byki, a w wojt- 
wódziwach Iwowskiem i stanisławowskiem na jelc- 
nie byki dcpuszczalne jest jedynie w obwodach lo- 
wieckich o powierzchni conajmniej tysiąca hektarów. 

Art. 47. Nie wolno polować w czasie między 
zachodem a wscliodem słońca. Wyjątck stanowi po- 
lowanie na słonki w czasie ciągu, na głuszce i cie- 
(Irzewie w czasie toku, na łosie i jelenie na rykawi- 
sku, na kaczki na zlotach i przelotach oraz na dzi- 
ki, wilki, lisy i wydry na czatach. 

Art. 48. Zabrania się polować na żubry, bobry, 
kozice, świstaki, na samice i ciclęta: tosia, jelenia, 
dzwiela, na sarny-kozy i koźlęta, na nicdźwiedzice 
cd niedźwiedziątek, na głuszcc-kury, bażanty-kury, 
czarne bociany oraz w woj. bamarskiem, poznań- 
skiem, warszawskiem, tódzkicu, kielcckiem, luhcl- 
skiem, krakowskiem, lwowskiem,  tarnopolskiem 
i stanisławowskiem na cietrzewie kury. Za ciclęta: 
losia, iclenia, danicla i koźlęta sarny uważa się uo- 
de zwierzęta tych gatunków w czasie da końca lute- 
so Uastępueo roku po ich urodzeniu. 

Art. 49. Zabrania się polować w czasie niżej o- 
zuaczonyim (czas ochronny) na zwierzeta następu- 
jące: 


Fosie — byki . w czasie 15X T31 III 
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Kuropabwy w woj. wileń- 
skiem, nowogródz- 
kier. białostockie, 


paleskiem i wolyńskiecm „o è n LXI — ZUMI 
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Art. 50. Przez caly rok wolno polować na: wil- 
ki, wydry, kuny domowe (kamionki), tchórze, gro- 
nostaje, łasicc, króliki, jastrzębie-gołcbiarze, krogul- 
ce, sroki i wrony, oraz podbicerać jaja, wybierać pi- 
sklęta i niszczyć gniazda wymienionych ptaków. 

Zwierzęta wymienione w ustępie poprzednim, 
może zabijać i chwytać każdy na własnyin gruncie 
w obrębie swojej zagrody j w bezpośredniemi jej są- 
siecdztwie aż do 100 metrów odlcułości od zabu- 
dowarń. 

Art. 51. Rada Ministrów na wiiosck Ministra 
Rolnictwa może wprowadzić w drodze rozporzą- 
dzenia czas ochrouny dla dzików. 

Minister Rolnictwa może w drodze rozporzą- 
dzenia na oznaczony w niem okres czasu, na obsza- 
rze calego paústwa lub jega części: 

a) rozszerzać czas ochronny dla zwierząt wy- 
mienionych w art. 40, 

b) zabrawiać całkowicie polowania na niektóre 
ze zwierząt wymienionych w art. 40, 

o) zezwalać na polowanie na zwierzęta wy- 
mienione w art. 48 z wyjątkiem żubra i bobra, 

d) zezwalać na używanie środków zakazanych 
artykułem 41 w celu zwalczania zwierząt wyrmic- 
nionych w art. 50, 

c) wprowadzać czas ochronny dla niedźwic- 
dzi, rysi i żbików, lisów, kun leśnych (tuanaków), 
norek i prłów. 

Nadto Minister Rolnictwa możc: 

a) w drodze rozporządzenia wprowadzać czas 
ochronny dla zwierząt uznanych na podstawie ustę- 
pu ostatniczo art. 1 za zwierzęta łowne, 

b) zezwalać ua odstrzał zwierząt wymienio- 
nych w art. 49 albo ich łowienie środkami nieranią= 
cymi, w każdym czasie dla celów naukowych lub ho- 
dowłlanycl. 

Uprawnienia zawarte w punktach a, d i c ustę- 
pu drugiego oraz w odniesieniu do sarn-kóz upraw- 
nienie zawarte w punkcie c) tegoż ustępu, Minister 
Rolnictwa może w drodze rozporządzenia przeka- 
zywać wcicwodom. 

Art. 52. Wojcwoda oyłasza corocznie w grud- 
niu w dzienniku urzędowym wykaz czasów ochron- 
nych, obowiązujących w roku następnym. 

Art.53. Po upływie 10 dui od rozpoczęcia czasu 
ochronnego sprzedawawiec, kupowanie, przewożenie 
i przenoszenie objętej ochrona zwierzyny oraz $wic- 
żych skór tej zwierzyny, jak również podawanie ta- 
kici zwierzyny w jadłodajniach jest wzbronione. 

Wyjątkowo można przewozić lub przenosić 
zwierzynę ze zwicrzyńców i bażantarni, jeżeli się ma 
pisemne zaświadczenie ich właściciela, że zwicrzy- 
na stamtąd pochodzi i w zaświadczeniu wskazano 
miejsce ici przeznaczenia. 


O wprowadzaniu nowych gatunków zwierzyny. 


Art. 54. Wprowadzanie w celu hodowii jawych 
calunków zwierzyny wymaga zezwolenia Ministra 
Rolnictwa. 
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ROZDZIAŁ IV. 


O wynagradzaniu szkód łowieckich i o ochronie od 
tych szkód: 


l. O wynayradzaniu szkód wyrządzanych 
przez zwierzynę i szkód czyni my: podczas polo- 
MANIA. 

Art. 55. Szkody wyrządzane w uprawach i plo- 
nach rolnych przez dziki, jelenie, danielc.i sarny, 0- 
howiązany jest wynagradzać właściciel obwodu ło- 
wicckiego, w którym zwierzyna wyrządzająca szko- 
dę, ma przypuszczalnie swoją ostoję. lub dzierżawca, 
jeżeli polowanie w obw. łowieckim jest wypuszczo- 
ne w dzierżawę. 


Jeżeli zwierzyna wyrządzającz szkodę, ma 
przypuszczalnie swoją ostoję w kilku obwodach tow.. 
właściciele (dzierżawcy) tych obwodów odpowiada- 
ją solidarnie. 

Art. 56. Jeżeli zwierzęta wymienione w arty- 
kule poprzednim, wyrządzające szkodę w uprawach 
i plonach rolnych, mają swoją ostoję na gruntach 
niewchodzących do obwodu łowieckiego, obowiązek 
wynagrodzenia szkody ciąży na właścicielach tych 
gruntów na zasadach art. 55. 

Art. 57. Uprawniony do polowania ma obowią- 
zck wynagradzania szkód uczynionych przy wyko- 
nywaniu polowania przez niego samego, przez jego 
xaści, służbę i najemników. 

Art. 58. Jeżeli poszkodowany chce wynagro- 
dzenia szkody dochodzić, winien w ciągu dni trzech 
po jci dostrzeżeniu żądanie wynagrodzenia zgłosić 
obowiązancemu do wynagrodzenia oraz wójtowi (na- 
czelnikowi, sołtysowi) gminy, w której granicach le- 
ży grunt z wyrządzoną w uprawach i plonach rol- 
nych szkodą. 

Art. 59. Wójt, otrzymawszy zgłoszenie, winien 
przed upływem następnych trzech dni wdrożyć po- 
stępowanie ugodowe, wzywając stromy do urzędu 
zminnego na dzień następny i skłaniać je do zawar- 
cia ugody. Jeżeli ugoda w dniu tym lub w ciągu dal- 
szych trzech dni zawarta nie zostanie, wójt stwierdzi 
bezskuteczność postępowania ugodowego i przekaże 
sprawe natychmiast przewodniczącemu sądu rozjem- 
czego do spraw o wynagradzanie szkód łowieckich. 

Art. 60. Sąd rozjemczy do spraw o wynagra- 
dzanie szkód łowieckich składa stę z przewodniczą- 
cego oraz z dwóch członków wybranych po jednyin 
przez każdą stronę. Przewodniczącego sądu rozjelm- 
czego oraz niezbedną ilość zastepców przewodniczą- 
cego w miarę potrzebv dla każdej zminy mianuje na 
lat trzy starosta na wnlosck wydziału powiatowe- 
wo. Przewodniczący sadu rozjemczega i jego zasłen- 
cy winni bvć zaprzvsieżeni przez starostę według 
rotv przewidzianej 'w przepisach obowiązujących dla 
sędziów. 

Zastępcy pełnią obowiązki przewodniczącega 
kolejno, gdy przewodniczący z ważnych przyczyn 
obowiązków swoich wykonywać nic może. 


Act. 61. Po otrzymaniu sprawy o wynagrodze- 
nie szkadv łowieckicj przewodniczący sądu rozjem- 
czego wzywa ohie strony do wyznaczenia w ciągu 
dni trzech po jednym przedstawicielu i zawiadamia 
zarazem o Iniejscu i czasie pierwszega zebrania sa- 
du rozjemczego. Jeżeli strona nic wyznaczy przed- 
stawiciela lub ten się nie zgłosi, wyznaczy go prze- 
wodniczący. 

Art. 62. Sad rozjemczy niezwłocznie po pierw- 
szem zebraniu sie przeprowadzi zbadanie szkody na 
mlejscu. O czasie badania przewodniczący zawiado- 
mi strony tak wcześnie, aby mogły być przy bada- 
niu obecne. 

Art. 63. Sąd roziemczy przed wydaniem orze- 
czenia skłania strony do zawarcia ugody. jeżeli zaś 
ugoda nie nastapi. orzeka według suinienla o istule- 
niu i rozmiarach szkadv oraz o wysokości mależnego 
wvnaerodzenia. Sąd rozjemczy może przesłuchiwać 
świadków i hiegłvch bez nrzysięgi. Gdv sąd rozjem- 
czy uziia, iż przed nadejściem pory zbioru plonów 
nie można określić wysokości wvnaerodzenia lub 
gdv którakolwiek ze stron domacać sie będzie usta- 
lenia tej wysokości doniero z nadejściem pory po- 
wyższej. orzeczenie zapada iedynie co do istnienia 
i rozmiarów szkadv. co zaś do wysakości szkody i 
należnego wynagrodzenia zostaje odłożone do nadej- 
ścia narv zbioru plonów. 

Art. 64. Przewodniczący sądu  roziemczeza 
lubh jego czynny w sprawie zastępca nie może poza- 
stawać do stron lub ich przedstawicieli w stosunku 
pokrewieństwa lub powinowactwa aż do czwartego 
stopnia włącznie, przełożeństwa lub zależności, albo 
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też być wspólnikiem przedsiębiorstwa lub yospodar- 
stwa prywatnego jednej ze stron. Przewodniczący 
lub jego czynny 'w sprawie zastępca obowiązany jest 
z urzędu baczyć, czy przeszkoda powyższa nie za- 
chodzi, i w razie jej dostrzeżenia, oddać przewodnic- 
two następnemu z kolei zastępcy, co do którego 
przeszkoda nie zachodzi. Jeżeli przewodniczący lub 
jego czynny w sprawie zastępca z powodu prze- 
szkody powyższej sam się nie wyłączy, możc być 
wyłączony przez stronę. 

Art. 65. Orzeczenie sądu rozjemczcya zawic- 
rać będzie postanowienie o kosztach postępowania. 
Do kosztów postępowania wliczać można jedynie 
wydatki gotówką poczynione przez przewodniczą- 
cego na powiadamianie stron, na przejazd da micj- 
sca szkody i na materjały pisemne oraz poczynione 


przez sąd na opłacenie bicglych, jeżeli sąd ich 
wzywał. 
Art. 66. Jeżeli sąd rozjemczy nie stwierdzi 


szkody i wynagrodzenia nie przyzna, koszty postę- 
powania poniesie strona domagająca się wynagro- 
dzenia szkody. 

Jeżeli sąd rozjemczy przyzna wynagrodzenie 
wyższe od dawnego w postępowaniu ugodowceim, 
koszty postępowania poniesie strona obowiązana do 
wynagrodzenia. 

Jeżeli sąd rozjemczy przyzna wynagrodzenie 
równe lub mnicjsze od dawanego w postępowaniu 
ugodowem, koszty postępowania poniesie strona 
uprawniona do wynagrodzenia lub strony obie wc- 
dle orzeczenia sądu zależnie od okoliczności spra- 
wy. 

Jeżeli na skutek wezwania sądu strony zawrą 
ugodę na rozprawie, koszty postępowania poniosą 
po połowie. 

Art. 67. Orzeczenie sądu rozjemczcgo zapada 
większością głosów. W orzeczeniu należy podać 
imiona i nazwiska składu orzekającego, imiona i na- 
zwiska stron, żądania i dowody stron: rozstrzygnic- 
cie sprawy i powody, którymi sąd się kierowal; 
orzeczenie ma być podpisane przez wszystkich 
członków sądu. 

Jeżeli który z członków sądu odmówi swego 
podpisu, wtedy pozostali czynią o tem wzmiankę na 
orzeczeniu, które będzie miało taką moc, jak gdyhy 
zostało podpisane przez wszystkich. 

Orzeczenie sądu rozjemczcgo winno być dorę- 
czone stronom w ciągu dni trzech od dnia jego wy- 
dania. Strona obowiązana do wynagrodzenia szko- 
dy, winna w ciągu dni siedmiu ad dnia doręczenia 
orzeczenia wypłacić poszkodowanemu lub złożyć 
w urzędzie gminnym zasądzoną sumę wynagrodze- 
nia szkody oraz w tymże teriniuic uiścić zasądzo- 
ną sumę kosztów postępowania. 

' Orzeczenie sądu rozjeimczego ulega wykona- 
niu w drodze sądowej w trybie przymusowego wy- 


konania aktów (stanowi tytuł cgzekucyjny dla 
sądów). 
Art. 68. Od orzeczenia sądu rozjemczego słu- 


ży stronie odwołanie do sądu okręgowego jedynie 
wtym wypadku, gdy naruszone zostały przewi- 
dziane w artykułach 61 -— 67 przepisy o postępo- 
waniu. Odwołanie wnieść należy w ciągu dni sied- 
miu od dnia doręczenia orzeczenia sądu rozjemcze- 
go. 

Art.69. Jeżeli w ciągu dni 14 od dnia zamknię- 
cia bczskutecznega postępowania uyodowcyo przed 
wójtem gminy sąd rozjemczy nic wyda orzeczenia, 
stronie poszkodowanej służy prawo udania się na 
zwykłą drogę sądową. 


2. O ochronie od szkód wyrządzanych przez 
zwierzynę. 
Art. 70. Każdy noże zabezpieczać swe grun- 


ty od wdzierania się zwierzyny czyniąccj 
w uprawach i plonach rolnych, 


szkodę 
urządzenia jednak 


poczynione w tym celu na jego gruncie nic mają 
służyć do chwytania tej zwierzyny. 

W szczególności wolno każdeinu odstraszać 
taką zwierzynę od swoich gruntów straszydłami, 
ogniami nocnymi i t p. środkami. 

Gdyby wskutek przewidziancj w artykule ni- 
niciszym ochrony od szkód, zwierzę zraniło się lub 
zabiło, uprawniony do polowania nie będzie mógł 
ządać odszkodowania. 

Art. 721. Uprawniony do polowania może grun- 
ty leżące w obrębie obwodu ławieckicyo, ochraniać 
od szkód czynionych przez zwierzynę, wymienio- 
ma w art. 55, za pomocą ogrodzeń i innych środków, 
jednak w ten tylko sposób, ażeby środki te nie prze- 


szkadzały posiadaczan gruntów w prowadzeniu 
tospodarstwa. 
Art. 72. Jeżeli szkody, wyrządzaue przez wil- 


ki lub dziki, przybierają poważne rozmiary, a wla- 
suicicl luh dzierżawca polowania, na obszarze, na 
którym zwierzyna ta ma swoją ostoję, nie przed- 
siębicrze skutecznych Środków celem zapobiczenia 
szkodom, wojewoda może na skutek podania osóh 
poszkodowanych lub z urzędu zarządzić ohlawe na 
koszt właściciela lub dzierżawcy palowania w celu 
przetrzchicnia zwierząt powyższych. Osoby wy- 


konuywające chławę, nic mogą zabijać zwicrząt 
innych. 

Osoby, które złożyły podanie o zarządzenie 
obławy, obowiązane są bezpłatnie dostarczyć 
nayaniaczy. 

ROZDZIAŁ V. , 
O władzach i postępowaniu. 
Art. 73. Opicka nad łowiectwem ij nadzór nad 


przestrzeganiem przepisów rozporządzenia ninicj- 
szego i rozporządzeń na jego podstawie wydanych, 
należą do Ministra lęolnuictwa, ua obszarze woje- 
wództwa do wojewody i na obszarze powiatu do 
starosty. 

Przez wyraz „starosta“ rozwnieć należy po- 
wiatową władzę administracji ogólnej, a przez wy- 
raz „wojewoda wojewódzką władzę administracji 
ogólnej. 

Funkcjonarjusze państwowi obowiązani są po- 
wiadamiać niezwłocznie miejscowego starostę lubh 
najbliższy posterunek policji o dostrzeżonych przez 
sicbic w czasie pełnienia swych obowiązków, prze- 
kroczeniach przepisów rozporządzena niniejszego 
i rozporządzeń na jego podstawie wydanych. 

Art. 74. O ile postępowawie władz w artykule 
poprzednim wymienionych, nie jest w rozporządze- 
mu niniecjszem określone, stosować należy obowią- 
zujące przepisy ogólne o postępowaniu władz 
adjninistracyjnych. 


_ 


ROZDZIAŁ VI. 


Postanowienia karne. 


Art. 75. Grzywną do pięćdziesięciu złotych 
karany będzie: 

1) Kto nic okaże karty łowieckiej na żądanie 
osoby mającej nadzór nad przestrzeganiem przepi- 
sów a polowaniu; 

2) kto wbrew postanowieniom rozporządzenia 
ninicjszcgo poluje w odległości mniejszej niż 100 
metrów od cudzych zahudowań inicszkalnych lub 
kto poluje podczas nabożeństwa w niedzielę lub 
uroczyste święto w odległości mniejszej od dwóch 
kilometrów od Świątyni lub na cmentarzu; 

3) kto ze strzelbą lub innemi narzędziami do 


łowienia zwierzyny bezprawnie chodzi po cudzych 
wruntach. 
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Art. 76. Grzywną do dwustu złotych lub arc- 
sztem do czterech tygodni, albo obiema temi karani 
łącznie karany będzic: 

1) kto wbrew postanowieniom rozporządzenia 
niniejszego poluje bez uzyskania karty łowieckiej: 

2) kto wbrew postanowieniom rozporządzenia 
niniejszego poluje na gruntach niestanowiących ob- 
wodu łowicckicyo; 

3) kto poluje w cudzym obwodzie łowieckim 
bez zgody osoby uprawnionej do polowania: 

4) kto wyda pisemne zezwolenie na polowanie 
w swoim obwodzie wbrew przepisowi ustępu dru- 
uicyo art. 27; 

5) kto poluje w czasie między zachodem 
a wschodem słońca wbrew posłanawieniom art. 47. 

6) kta poluje z chartami luh psami gończymi 
na obszarze mniejszym niż 2.000) hektarów; 

2) kto poluje na przelotne ptactwo łowne na 
wybrzeżu morskiem w pasic kilomctrowcj sze- 
rokości; 

8) kto podhiera jaja, wybiera pisklęta lub nisz- 
czy gniazda ptaków niewymienionych w art. 50. 

Art. 77. (irzywną do pięciuset złotych oraz 
aresztem do sześciu tygodni karany będzie: 

1) kto poluje na łosie lub jelenie wbrew posta- 
nowieniom art. 46 rozporządzenia ninicjszczo; 

2) kto poluje sposobami niedozwolonymi wbrew 
postanowieniom razporządzenia ninicjszce0;: 

3) kta poluje w czasie cchronnym whrew po- 
stanowieniom rozporządzenia ninicjszcęo; 

4) kto przekroczenia wymicnioncć w punktacji 
1. 3, 8 art. 76, popełnia zawodowo. 

Art. 78. Kto wbrew postanowieniom rozporzą- 
dzenia niniejszego polujc: 

1) na żubra, karany będzie grzywną do pięciu 
tysięcy złotych eraz aresztem do sześciu miesięcy: 

2) na samicę łosia, na bobra lub kozicę, karany 
będzie grzywną do dwóch tysięcy pięciuset złotych 
oraz aresztem do sześciu miesięcy. 

Art. 79. Kto wbrew postanowieniom rozpo- 
rządzenia ninicjszcwo poluje: 

1) na świstaka, karany będzic grzywną do ty- 
siąca złotych oraz aresztem do sześciu tygodni; 

2) na inne zwierzę wymienione w art. 48, kara- 
ny będzie grzywną do pięciuset złotych oraz arc- 
sztem do sześciu tygodni. 

Art. 80. Kto naruszy przepis art. 53 rozporzą- 
dzenia ninicjszego, karany będzie grzywną do piç- 
ciusct złotych lub aresztem do sześciu tygodni, nad- 
to zwierzyna lub świeże jej skóry ulegną konfiska- 
cie na rzecz zakładów dobroczynnych. 

Art. BI. W wypadku popełnienia przekroczeii 
wyinienionych w art. 75 — 80 przez nieletnich do lat 
czternastu, rodzice lub opiekunowie karani będą za 
niedozór grzywną do pięćdziesięciu złotych. 

Art. 82. Władza orzckająca oznaczy w orzec- 
czeniu na wypadek niemożności ściąynięcia grzyw- 
ny karę zastępczego aresztu według swego uzna- 
nia z tem ograniczeniem, iż kara aresztu nie może 
przekraczać w wypadku wynnierzenia jej za prze- 
kroczenia przewidziane w art. 75 — dni trzech, 
w art. 76 — dwu tygodni, w artykułach 77 —80 — 
trzech tygodni. 

W wypadku wymierzenia yrzywny za przekro- 
czenia przewidziane w art. 78 zamiana grzywny 
na areszt nastąpi zgodnie z przepisami zawartynni 
w ustawach karnych. 

Art. 83. Obok kary wymierzonej za przekro- 
czenia przewidziane w artykułach 77 — 79, należy 
orzec konfiskatę broni, za pomocą której dakonano 
przekroczenia, oraz zabronionych rozporządzeniem 
niniejszem narzędzi łowieckich hez względu na to, 
czy Sa one własnością skazancyo, czy też osoby 
innej. 

Przepis ustępu pierwszego nie ma zastosowa- 
nia do broni myśliwskiej, której właściciel posiada 


kartę tewiccką i pozwolenie mu broń. Broń la De- 
dzie konfiskowana jedynie w razie przekroczenia 
przewidziancyo w puukcice trzecim art. 77 oraz 
w artykułach 78 i 79. 

Art 54. Zwierzyna zabita lub złowiona Dez- 
prawnie w cudzym obwodzie łowieckim, należy do 
właściciela lub dzierżawcy polowania, o dle nie ma 
zastosowania art. 50. 

Niczależnie od tego właścicielowi luh dzierżaaw- 
ey polowania za zwierzę bezprawnie zabite, służy 
odszkodowanie równające się trzykrotnej wartości 
zabitego zwierzęcia. 

Zwierzyna zabita lub złowiona bezprawnie na 
gruntach newchodzącyci w skład ohwodu łowie- 
ckiewo, ulega kcufiskacie na rzecz zakładów dobro- 
czynnych. 

Art. 85. Jeżeli jeden z czynów karalnych, peze- 
widzianych w rozporządzeniu niniciszem, podpadnic 
pod surowszy przepis innych ustaw, należy według 
tvch ustaw karę wymicrzyć. 

Art. 86. Do orzekania o czynach karalnych, 
przewidzianych w rozparządzeniu ninicjszem, z Wy- 
jątkiem czynów przewidzianych w art. 78, powoła- 
uy icst starosta. 

Ukarany orzeczeniem starosty może w ciągu 
dni 7 od dnia doręczenia orzeczenia, wnieść do sta- 
rosty żadanie przekazania sprawy właściwemu są- 
dowi powiałaowemu (pokoju), który rozstrzyga we- 
dlur przepisów abowiązującychh w l instancji są- 
do wej. 

Wyrok sądu okręgowego wydany w II instancji 
iest prawomocny. 

Na obszarze mocy obowiązującej ustawy o po- 
stępowanii karnem z 1877 r. stosuje się przepisy o 
wydawaniu policyjnych zarządzeń karnych. 

Art. 87. Do orzekania o czynach przewidzia- 
nych w art. 75, poewcłane są sady powiatowe (po- 
soju). 

Art. S8. Na obszarze mocy obowiązującej usta- 
wy o postepowaniu karnem z 1873 r. można wuieść 
odwałanie niezależnie ad przepisu par. 464 p. k 

Na obszarze mocy obowiązujacci kodeksu kar- 
icyo Z IS71 r. zamiast aresztu powyżci 6 tvcodni 
orzeka się więzienie. 


ROZDZIAŁ VII 


Postanowienia koncowe. 


Art. 89. W wypadkach, gdy obwody lowieczie 
(okręgi) utworzone zostały ua podstawie dotychcza- 
sowych przepisów, uważane będą za utworzone 
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zgodnie z rozporządzeniem uiniejszem da dnia I/II 
1028 r, lub jeżeli zostały wypuszczone w dzierżawę 
-- da chwili wygaśnięcia umów dzierzawnycii. 

Art. 00. Wykonanie rozporządzenia nruicjszc- 
go porucza się Ministrowi Rolnictwa, co zaś do 
orzecznictwa karnego, Ministrowi Sprawiedliwo- 
ści i Ministrowi Spraw Wewiiętrzuych. 0 ile roz- 
porządzenia wykonawcze dotyczyć będą zakresu 
działania inych ministrów, rozporządzena te wy- 
dawane będą w porozumieniu z zainteresowanymi 
ministrami. 

Art. 91. Rozporządzenie niniejsze wcehadzi 
w Życie na całym obszarze Rzeczypospolitej Pol- 
skiej z wyjatkiem woj. Śląskiczo, w 14 dni po ogło- 
szeniu. 

Jednocześnie z tem uchylone zostają na obsza- 
rze oznaczonym w ustępe pierwszym wszystkie 
przepisy w przedmiocie objętym rozporządzeniem 
niuicjszem, a w szczególności: 

art. 321--337, art. 335 w części dotyczącej zwic- 
rzyny. art. 339—374, 376-- 406, 407 w części doty- 
cząccj zwierzyny, 409 418 ust. o gospodarstwie 
wiejskicm (Zb. Pr. Ces. ros. tom XII cz. 2), 

rozporządzenic Komisarza Gceneralncyo Ziem 
Wsch. z dnia 2,11 3920 r. o polawaniu (Dz U. Z. C. 
Z. W. Nr. 201/64 poz. 532); 

ustawa łów. z dnia 19/25 marca 1583 r. (Zb. Ust. 
Prusk. str. 207); 

ust. low. z duia 14 lipca 19090 r. dla Kr. Galicii 
i Lodomerji z W. Ks. Krakcwskiem, (Dz. Ust. Krai. 
z 1910 r. cz. II Nr. 2): 

ustawa tow. z dnia 15 lipca 1907 r. (Zb. Ust. 
Król. Węw. z 1883 r. poz. XX), art. 247 — 251 i cz. 2 
i 4 art. 624 k.k. z 1903r. oraz część | art. 024 K. K. 
z 1904 r. o ile dotyczy polowania; 

art. 202 —. 208 i 308. p. IU Kod. Kar. z 1871 r. 
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O rejestracji obwodów łowieckich. 


Rozporządzeme Prezydenta Rzeczypospolitej 
z dnia 3 grudnia 1927 r. o prawie łowieckienm wpro- 
wadza nowe zasady organizacji łowiectwa. Jedna 
z zasadniczych zmian, którą wymienione rozporza- 
dzenie w stosunku do obowiązujących dotychczas 
ustaw wprowadza, jest zakaz polowania w niezarc- 
jestrowanych obwodach łowieckich. Obszar gruun- 
tów winien wynosić conajmniej LOD ha nicprzerwa- 
uci powierzchni (po odliczeniu wód i dróg publicz- 
nych i torów kolejowych), aby nadawał się do za- 
rejestrowania, a obwodem łowieckim staje się taki 
abszar wówczas, gdy go starosta zarejestruje. Za- 
leżnie od tego, czy zgłoszony do rejestracji obwód 
powstał z gruntów należących do jeducgo, czy do 
wielu właścicieli, rozróżnia prawo lowieekie obwo- 
dy własne i obwody wspólne. Pod względem mini- 
mum obszaru gruutów, z których obwód łowiecki 
može być utworzony, różni się on również od okre- 


rów (rewirów) lowieckich, tworzonych na zasadzie 
datyciiczas obowiązujących ustaw. Jedynie w Ma- 
łopolsce okręgi polowania mają miniununi obszaru 
o 15ha większe, uiż midmum przewidziane w rozpo- 
rządzeniu o prawie łowicckiem, natomiast w b. Koiu- 
uresówce (datychczas 150 morgów), oraz w wojt- 
wództwacii paoznańskiem i pomorskiemi (dotychczas 
75 ha) mininun obszaru gruntów nadających sig da 
utworzenia obwodu towieckicyv, zostaje podwyż- 
szonc, Ua Ziemiach Wschoduich zaś wogóle zostaje 
wprowadzane. 

Przytoczony wyżci przepis spowoduje 
formalności zyłoszenia do rejestracji, 
odpowiedniego przcyrupowania terenów łowiec- 
kich tam, gdzie w myśl obowiązujących dotych- 
czas przepisów istniały odpowiedniki obwodów tło- 
wieckich, oraz utworzenie obwodów tam, gdzie ta- 
kich odpowiedników mie było. 


prócz 
konieczność 


Rejestracja obwodów łowieckich dokonywać 
się może w dwojaki sposób: 1) przez doręczenie 
stronie aktu właściwej władzy administracyjnej 
stwierdzającego. że obwód łowiccki został zarejc- 
strowany, lub 2) przez brak odmowy rejestracji 
w ciagu miesiąca od dnia zgłoszenia obwodu do 
rejestracji. 

Zdaje się nie ulegać wątpliwości, że w prakty- 
ce zastosowanie będzie miał jedynie ten drugi Spo- 
sób rejestracji t. j. że zarejestrowanie okręgu lo- 
wiceckicwo, odpowiadająccgo wymaganiom rozpo- 
rządzenia o prawie łowieckiem, będzie trwało mic- 
siąc. Aby przy wprowadzaniu w wykonanie rozpc= 
rządzenia o prawie łowicckicm nic spowodować 
imiesięczuej przerwy w wykonywaniu polowania, 
ustawodawca w art. 80 rozporządzenia postanowił, 
Że „w wypadkach, ydy obwody łowieckie (okreci) 
utworzone zostały na podstawie dotychczasowych 
przepisów, uważane będą za utworzone zgodnie 
z rozporządzeniem o prawie  łowieckiem do dnia I 
marca 1928 r. lub jeżeli zostały wypuszczone 
w dzierżawę, do chwili wygaśnięcia umów dzier- 
żawnych. 

Przetłomaczony na język potoczny, przepis ten 
stanowi, że kto zgodnie z postanowieniami ustaw 
Gotychczasowych byl uprawniony do wykonywa- 
uia polowania na pewnym obszarze, będzie to mógl 
czynić bez obowiązku rejestrowania swego terenu 
łowieckiego do dnia 1 marca 1928 r., wzylędnie. 
jeżeli jest dzierżawcą polowania --- tak długo, dapó- 
kąd umowa dzicrżawna nic wygaśnie. Oczywista 
do wykonywania polowania w czasie przejściowym 
na terenach nichędących zarejestrowanymi obwo- 
danu łowieckimi, będą miały zastosowanie wszyst- 
kic przepisy rozporządzenia o prawie  łowiceckiem, 
a więc zakaz polowania z chartami lub psami goń- 
czymi na terenach niewynoszącyci conajmniej 2000 
ha (art. 45), zakaz polowania na tosiczbyki, a w wo- 
jiewództwach Iwowskiem i stanisławowskiem na jc- 
lenie byki na terenie muicjszym od 1000 ha, i t. p. 

W ten sposób do dnia 1 marca 1925 r.. odnośnie 


do terenów, na których wolno polować, zostaje 


utrzymany status quo. Z tym jednak dniem prze- 
pis przejściowy wygasa (z wyjątkiem polowań 
dzierżawionych) i zajdzie konieczność rejestracji 


obwodów łowieckich. Ponieważ jak wyżej wyka- 
zam, formalności rejestracji obwodu trwać będą 
zasadniczo miesiąc, a po |] marca polować będzie 
mógł jedynie posiadacz lub dzierżawca zarejestro- 
waucyo obwodu łowieckiewo, aby uniknąć przerwy 
w polowaniu, podania o rejestrację obwodów uale- 
ży wnosić najpóźniej w ciągu lutego 1928 r., aby ua 
dzień I marca były już automatycznie zarejestro- 
wanc przez upływ czasu. Jako dowód, że zgłoszo- 
uv do rejestracji obwód odpowiada wymaganiom 
artykułów 6 — 11 rozporządzenia o prawie łowiec- 
kiem, służyć może szkie sytuacyjny gruntów, z któ- 
rych obwód jest tworzony, lub zaświadczenie na- 
czelnika gminy, tun zaś, gdzie na mocy dotyclicza- 
sowych przepisów istniał obowiązek zgłaszania tc- 
renów  łowicckich, wystarczy powołanie się na 
dawne zgłoszenie. 

Rozporządzenie o prawie lowieckiem wprowa- 
dza karty łowieckie, na okresy l4-dniowy, jedno- 
roczny i 3-lctni: dwa ostatnie okresy liczyć się bę- 
dą od dnia 1 marca każdego roku. Ponieważ okres 
ważności obecnych kart kończy się z dniem AI 
grudnia r. b, nowe zaś karty ważne będą dopiera 
od dnia | marca roku przyszłego, wydało Minister- 
stwo Rolnictwa zarządzenie o przedłużeniu ważna- 
ści obecnych kart łowieckich do dnia I marca 1928 r. 

STANISŁAW BŁONAROWICZ. 


Z CENTR. ZW. POL. STOW. ŁÓW. 


Zgłoszeni zostali w dalszym ciągu ua Delegatów 
Powiatowych pp.: 
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Władysław Müller 
n Bugiem na pow. Pułtuski. 

Stanisław Leski --- Kakolnica p. Międzyrzec 
na p. Radzyński. 

Eryk hr. Czapski — Synkowicze p. Słomu na 
p. Słonimski. 

Władysław Gliński 
Rówieński. 

Piotr Prószyński — Równe skrz. poczt. 237 na 
b. Rówieński. 

Franciszck Nowak — p. Katy na p. Obornicki 
Wlkp. 

Kazimierz Zychliński 
rociński Wlkp. 

Ksawery Speichert — 
Szmiyiełski WIkp. 

Edw. hr. Mycielski —- 
siński Wlkp. 

Franc. hr. Zamoyski 
na p. Garwoliński. 


Somianka p. Wyszków 


-— Korzec Wołyński ua p. 


- p. Witoszyce na p. Ja- 
p. Popowo Starc na p. 
p. Września na p. Wrze- 


- Podzamcze p. Sobolew 


PROTOKÓŁ 
Posiedzenia Komisii Likwidacyjnej Myśliwskie 
Spółki Wydawniczej. 
Po odbytych S-iu posiedzeniach likwidacyj- 


nych, na ostatniecm posiedzeniu Komisji w dniu 5 
vrudnia 1927 roku, ustalono: 

1) Wszystkie wierzytelności Myśl. Spółki Wv- 
dawniczcj, stosownie do zestawienia i odpowi:d- 
nich dowodów—pokwitowań, znajdujących się u p. 
kudaka, zostały ostatecznie uregulowane. 

2) Wobec tego, że pa uregulowaniu wierzytel 
ności nie pozostało żadncyo salda qrotówkowewo, 
postanowiono, jako drobną rekompensatę za udzia- 
ły byłych udziałowców Myśliwsk. Sp. Wydawn.. 
rozdzielić pomiędzy nimi pozostały, nierozsprzedany 
remancnt broszur (monografij) wydanych przez 
Myśl. Sp. Wyd. w stosunku 10 cyzempl. na 1 udzial. 
Ponadto uchwalono ofiarować bezplatnie na cele 
propagandy literatury łowieckiej, 400 egzemplarzy 
broszur, a mianowicie: 200 crzemplaczy —- „Łow - 
cowi Polskienu" w Warszawie i 200 cyzempl. Ma- 
łapolskiecmu Tow. Łowieckiemu we Lwowie, książ- 
kite zainteresowani mocą atrzymywać bczplat- 
nie u. p. Józefa Skrzypka, Miedziana Nr 4-a w godz. 
0 -— 4, telef, 130-76, 

Ksiażki nicodcbranc do dnia 1VII 1928 r., bc- 
dą przekazane bezpłatnie Towarzystwom Myśliw- 
skim podłuw uznania p. prezesa Koła Miłośników 
Łowiectwa w Warszawie. 

Na tem protokół zakończono i Komisja uważa 
likwidację za ostatecznie ukończoną, a temsamem 
mandaty Komisji za wygaste. 

Warszawa, dnia 5 grudnia 1927 roku. 


|. SKRZYPEK, M. CZERWIŃSKI, RUDAK. 


JESZCZE 0 POMIESZCZENIE DLA PSÓW. 


Na odezwę moją w sprawie stworzenia wysil- 


kici zbiorowym wspólncwo pomieszczenia dla 
psów myśliwskich w Warszawie, zamieszczoną 
w Nr. 25 „Łowca Polskiego“, otrzymałem jedno, 


wyraźnie jedno zgłoszenie! 

Nie mogąc przypuścić, aby tak ważna dla my- 
śliwycii warszawskich sprawa nie zaiuteresowała 
ogółu szerszego, albo nie była istotnie aktualną, 
clicę fakt ten tłumaczyć jedynie wypadkowem po- 
minięcicm odezwy tej w „Łowcu P“ Stosownie 
przeto do rady przyjaciółrnyśliwych i korzystając 
z uprzejmości Redakcji, ponawiam raz jeszcze pro- 
pozycję wynajęcia kosztem wspólnym w okolicach 
podmiejskich Warszawy domku z placem, zbudowa- 
nia przy nim psiarni i otoczenia placu  parkanerm, 
7 powierzeniem nadzoru nad taką psiarnią rutyno- 
wanemu treserowi. 


Myśliwych posiadających 
przystąpić do spółki, upraszam o podanic do Re- 
dakcji swoich adresów ze wskazaniem ilości i ro- 
dzaju psów, którchy w psiarni tei pragnęli umie- 
ścić. Po zebraniu dostatecznej ilości zapisów zwoła- 
na będzie wspólna narada co da dalszego pastępo- 
wania w kierunku urzeczywistnienia projektu. 

I GIEYSZTOR. 


ZAWODY STRZELECKIE. 


Sportowy Klub Strzelecki urządził w strzelni- 
cy przy ul. Nowy-Świat 35 w Warszawie dwudnio- 
wy konkurs w sobotę i niedziclę dn. 26 i 27 z. m. 

Nagrody na powyższe zawody ofiarowali: mi- 
nister i wiceminister spraw wewnętrznych, prezy- 
dent miasta, komisarz rządu, dyrektor Państw. 
Urzędu W. F., kamendant główny Zw. Strzeleckic- 
vo, nadto prezes Waclaw Sikarski, por. Jerzy Po- 
doski, pułk. Maleszewski i p. Wahia-Wabiński. Pro- 
tektorat nad zawodami objął pulk. Ulrych. Głów- 
uym sędzią zawodów był mir. Kierzkowski, w skład 
komisji wchodzili pik. Wccki, pp. Jurjewicz, Ru- 
tecki i Lisowski. 

W zawodacii uczesłniczyła ponad 60 zawodni- 
ków. Wyniki sobotnic były następujące: Strzelanie 
z broni długicj (dystans 36 mtr., 30 strzałów) — np. 
Łaszkiewicz (284 pkt.) przed Pitułcicm (283 pkt.), 
por. Podoskim (276) i p. Wygauowskim (275 pkt.). 
W II Klasic na czele p. Jabłoński (266 pkt.) przed 
b. Zofją Perkowską (264 pkt.) i Sierocińskim (26! 
pkt.), p. Jałoczyńskim (260 pkt.) i p. Lisowskim K. 
(258 pkt.). W klasic pań — p. Karlewska (183 pkt. 
na 20 strzałów) przed p. Perkowską (175 pkt.) i p. 
lęajiczakówną (160 pkt). Nowością był konkurs 
w strzelaniu do tarczy „natch“ (5 seryj po 5 strza- 
łów), przyczein na możliwych 25 pkt. osiągnęli — n. 
K. Lisowski (4 pkt.), p. Łaszkiewicz (3 p.), p. Z. Per- 
kowska i p. Wojtowicz (po 3 pkt.). W konkursie tym 
brało udział kilkunastu zawodników. Warunki kon- 
kursu okazały się bardzo truduc. 

W drugim dniu wyniki były następujące: strze- 
lanic z pistołctu na dystansie 36 mtr.: | klasa — 
kom. Pitułej 213 pkt. przed por. Podoskim 208 pkt. 
ip. Lisowskim 184 pkt, JI klasa — kpt. Patek 180 
pkt. przed p. Łaszkiewiczem 145 pkt. i P. Lisow- 
skiin 143 pkt. Strzelanie dla młodzicży — p. Dow- 


psy i pragnących 
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Wydawca: 


kontt 160 pkt. przed p. Bychowcem 156 pkt. i panną 
Kalonowską 139 pkt. Strzelanie do sylwetek — por. 
Podoski 16 trafionych przed p. Ossowskim i p. Ła- 
szkiewiczem (po 11 trafionych na 18 możliwych). 

Rozdanie nagród odbyło się hezpośrednio po 
zawodach na strzelnicy. 


Konkurs P. A. T. W piątek dnia 25 z. in. roze- 
grano na strzelnicy SKS (Nowy-Świat 35) konkurs 
strzelecki dla urzędników PAT. Na konkurs ten na- 
urody ufundowaliły: Koło urzędników PAT, tyg. 
„Strzelec“ i „Przegląd Strzelecki i Łuczniczy'". 
Oprócz tego dyrekcja PAT z inicjatywy dyr. Gú- 
reckicyo ufundowała nagrodę, aby zachęcić urzęd- 
ników do uprawiania pięknego sportu strzeleckiego. 
Zwyciężył p. Mieroszewicz (172 pkt. na 200 możli- 
wycli) przed panią Wiclowicyska (167 pkt.), p. Gol- 
czem (154 p.) i p. Kowaleskim (148 pkt.) W zawo- 
dach hrało udział 20 zawodników. Na specjalną 
uwagę zasługuje wynik p. Wiclowicyskicj, kwali- 
jikujący ją do średniej klasy polskiej, tembardzici, 


że korzystała ona przy tym konkursie z obcego 
karabinu. 
Podział ubitej zwierzyny. 
Na mocy jednogłośnej uchwały Walu. Zgr. 


członków Przemyskiego Klubu Łowicckicyo w dniu 
14 października 1927 r. $ 14 c. regulaminu Klubu 
otrzymał następujące brzmienie: Zwierzyna ubita 
na polowaniu zbiorowcem, jest własnością wyłącz- 
nie uczestników polowania. Rozdział tci zwierzy- 
ny odnośnie do zajęcy przeprowadza łowczy w ten 
sposób, że zasadniczo każdy uczestnik polowania, 
z wyjątkiem gości, atrzymujc taką ilość zajęcy, ja- 
ką ubił. Gdyby który z uczestuików polowania nie 
ubil ani jednej sztuki, otrzymuje jedncyo zająca od 
tego członka, który ubił najwięcej. W razie «dyhy 
gość ubił więcej, aniżeli jedną sztukę, którą zatrzy- 
muje, nadwyżka dzieli się między tych, którzy nie 
ubili nic. Ewentualną nadwyżkę pa obdzieleniu 
wszystkich uczestników, sprzedaje ławczy po cenic 
targowej między uczestników polowania. Dochód 
ze sprzedaży przypada na rzecz Klubu. We wszyst- 
kich wypadkach równych szans rozstrzyga losowa- 
nic, które przeprowadza łowczy. 


J. WŁ. KOB. 


Centralny Związek Polskich Stow. ŁowiechHich. 


EMMA 


Każden hodowca 
miłośnik 


I 
DROBIU, GOŁĘBI, KRÓLIKÓW, PSÓW ORAZ 
PTACTWA ŚPIEWAJĄCEGO WINIEN ZAPRE- 
NUMEROWAĆ NIEZWŁOCZNIE BARDZO PO- 
CZYTNE CZASOPISMO ILUSTROWANE 


„POLSKI DRÓB" 


ORGAN 
CENTRALNEGO KOMITETU DO SPRAW HODOWLI 
DROBIU W POLSCE 


WYCHODZI DWA RAZY MIESIĘCZNIE 
pod redakcją: 
MAURYCEGO TRYBULSKIEGO. 
Prenumerata wynosi 12 zł. rocznie. 


Uw waw a UL 


ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI 
Warszawa, ul. Kopernika 30, tel. 201-38. 


Eaa amat aal) 


DITTA YTY at a 


DODODONOOCEDOOO 


DODODODOOOOOOOOOOOOOOOOODOOOOOCOCOZOOOOOC 


z Najdogodniej wykonywa wszelkie roboty pracownia 


J. BORUTTA 
Wilno, medal złoty 1899 r. 


Wypychanie ptaków i zwierząt, oprawu rofów, 
wyrób dywanów, wyprawa skór z wiosmm. 


Warszawa, ul. Chmielna 35, m. 19. 
Telefon 57-52. 


[e[o[e e[ofoje/o[o(0 ©, o[ajejo 0.6 ofojofo(o[0,ojeja © ojejejo o/ojojo(o(0 oje(0) 


POLSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO OCHRONY ŁOWIEGTWA 
Św. Huberta, Rzędówka, Górny Śląsk, 


poleca przez swoje Biuro Rekoimcudacyjne dla Wielmożaych 

Panów właścicieli dóbr i lasów, swój personel, od dozorcy 

da nadleśniczego. Dla Slowarzyszeń Łowieckich polecamy 

się przyjmowanem Ławieciwa pod ochrauc Przedsiębiorstwa. 
Upraszamy o laskawe zgloszenia. 


QOAODAAODAAOAGODGOGAGGAGOODAOGOOGOOOGGGO 
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P éagmais i, AS SrA Iom LINIE 
WYSTAWA DROElt; 


ZWIERZĄT DOMOWYCH | PSÓW 
W LODZI w SALACH HELENOWA 


INFORMACIJE | ZGLÓOSZENIA: 
| Biuro Wystawy przy Stowarzyszeniu Hod. Drobiu 
-ul. Piotrkowska 2483. - 


ll Alfred Szepe (Handel Win) u. Rzgowska IO, 
-- - - telefon 43-43. - - - - 


III St Miszewski i S-ka (Drukarnia) ul. Piotrkowska 11 
----- EASA 77S a 


S. HISZPAŃSKI szewc OGRODNIK" | 


w Warazawia, Kraxowsekie Przedmieście 7. Tel. 48-02. 
Ukazał się Nr. 23 wydawanego w Werszawie, 
(ul Boduena 2), czasopisma „Ogrodnik*. Na 


SPECJALN OŚ Ć! Obuwie myśliwskie. treść numeru sKładają się następujące artykuły: 


Odezwn Redakcji i Administracji. Ekapanaja 
ogrodnicza na Śląsku Opolskim—Thers. Nowy kie- 
ronek w zdobieniu kwietników — .] Łebkowski. 
Gm miu —— Drzewn wysokopienne czy półpienne - W. Jankow- 

ski. Zteorji i praktyki. Róże premjowe za r. 1927. 

W obronie żółtej czereśni — A. Bujalski. Uprawa 

r ; i i nawożenie pod wnrzywa korzeniowe — Z. Tori 
Przyjmuję już teraz zamówienia na w ogrodnietwie — W. J. Zieliński. Słodycz gru- 
szek — E. J. Winorośl w szklarui — F. Jeżyna — 


WĘGIERSKIE ŻYWE ZAJĄCE PA A 
. : nomiczno-handlowe. Pożyczki na podniesienie sa- 
| BANI (longolicus i Torquatus 
DLA ODŚWIEŻANIA KRWI 


letnieje od 1838 e. 


downictwa. Odgłosy. O zorganizowanie handlu 
owocnini. 7, czasopism i książek, Pytania i od- 
powiedzi. Ź rynków i larpów. Ogłoszenin. 


DODATEK DO NA. 24 „OGRODNIKA* 


RADY ROLNICZO-GOSPODARSKIE. 


po oryginalnych cenach firmy 
JULIUS MOHR jr. Ulm. aD, 


Torf w gospodarstwie — W. 1. Zieliński. Odga- 
tyczanie łubinu — Inż. Agr. J. Lenz. Vulapki 
na turkucie podjndki — Inż. Agr. J. Leny. Smar 
da kopyt — Dwn pożyteczne grzybki — F. ©. 


której to firmy nam generalne 


| zastępstwo na POLSKĘ 


Dostawn grudzień--styczeń ODOCOOOCKECOOOOCCECOCOOOOOCOOCCOCEOOOCICKI 


O POWTÓRNE NUMERY. 


W razie zaginięcia numeru na poczcie posyła- 
my Ko pp. prenumeratorom powtórnie bezpłatnie, 
aczkolwiek nie jest to nasza wina, bo ekspedycja 
oddajc poczcie ryczałtem ogólną ilość numerów 
opłaconych. Wobec zaś nowego polecenia poczty, że 
powtórne wysyłanie podlega osobnej opłacie, — 
zmuszeni jesteśmy prosić, ażeby do żądania powtór- 


Eugen Minke 


broń, amunicja 
i puszkarstwo 


POZNAN nej wysyłki załączono znaczkami pocztowymi po 
20 gr. za każdy numer, jako zwrot porta i kosztu 
ul Gwacna 15 tel. 29-22 papieru przynajmniej. 


ADMINISTRACJA. 


DODCOOOCOOOOOOOOCOCOOOOOCOOOOOOOCEECOOOE] 
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Ua! RaT Jalu „ia gy wu iii "Liit iii Jam UL Ui La awa lasu! aa! ui! lui! aoi Lomi! Ha Liu? 


a Ś Ć! z 
5 OSTATNIA NOWO ! A 
= Już ukazały się w druku i są do nabycia we wszystkich księgarniach € 
5 Opowieści myśliwskie JULJANA EJSMONODA p t: g 
| W PUSZCZY" $ 
- 71 a 
E Z przedmową Józefa Weyssenhofta. A 
s Nakładem Gebethnera i Wolf!a. ra 
> GłoBy o książce: each, oddychając nietylko przesyconcm ozonem powic- é 
an Aí : a , leśnem, pełnem aromalúw żywicy i smołek pa- p 
= „Nad nieliczną grupa myśliwych poetów 4óruje ARA BE $ i j BND [A i 
dzisiaj Juljan Ejsmond. Fjsmond padohnie jak Kipling EE R RODE a siebie nar Fonn re. 5 
—& "Silje przenikuąć tajemnice dusz zwierzęcych. choć EERI. AEAEE OT TUONONEN RATITO, SLON 07 
wcale inna meloda dochodzi da swych ccliw. | jak umie oddać ZATO bowah przyrody, jak I EroZĘ da- € 
Kipling, unika autropomorlii. lesl ln pierwsza próhu te- matyczna ASO kd jakiej znajduje RE dzikie. kochu- = 
w w rodzaju w piśmicuniciwie polskiem. jące wolnaść zwierzę, tropionc przez człowicka”w. é 
z Ejsmond, nie naśladując hvuajmnlej Kiplinya, pisze ZDZISŁAW DĘBICKI. 
- w w jego duchu — jakhv wyjawial nam zwierzenia (w „Kurierze Warszawskim“. 10/XI 27). = 
-> nadstuchanc, czy otrzymane od dzikich bestyj. Biegly E 
wywiadowcu wszedł w puszczę polską i dal uam po- „Autor „Sobala i Hanny" i „Puszczy“, jak nikt a 
znać nowe jej dziwy”... inuy, odczu| niezwykłe czaradziejsiwo ostatniej książki = 
M JOZEF WĘYSSENKOFE, (w „Erzednowie”) Ejsmonda, której cudowna proza pachnie wszystki- œ 
mi aromalami dziewiczej przyrody. 2 
z „lnż to myśliwych wśród nas obudził Wevssenhoafl Do naszej modnie zuchanizowanej literatury Ejs- = 
= wom „Sobolem i panna“? Ilu ich obudzi obecnie lul- mond wniósł ożywczy, radosny pawiew dzikich ha- se 
ian Ejsmond swoją najnowszą książką b. L „W pusz- rów. Qdczuł duszę zwierząt, jak mikt dotąd. Dotart do 3 
czy... Wcywsscenlioff parównywa Ejsmonda z Kiplin- tajemnice lasu i podpatrzył je z miłościa i zachwytem. z 
3 siem. Książka „W puszczy” jest wvdarzeniecm w literaturze. pa 
f Opowiadania Ejsmonda sa prosic. Przyzwyczajcni „Sohal i Panna“ i Puszcza” Weysscuhalia i „W pusz- 
da tamaniców stylowych i do baroku językowego pro- czyć Ejsmonda ta trylovju ku chwale ojczystej przy- f 
æ fAików współczesnych odpoczywamy na tych stroni- rody i jej cudúw"'. „KURIER PORANNY” I4/XI 27. ge 


EARDER EAAS a a AL aT MMA MT 


| PRACOWNIA RUSZNIKARSKA 


S. CHABROWSKI 


Łódź, ul. Piotrkowska Nr 83 -- Telef 26-62 


poleca na 3azon myśliwski: 


NABOJE MYŚLIWSKIE: slynnaj fabryki WOLFF a Co. WALSRODE, marki 
„SONNE“ | „WOLF“ z kapiszonem Gavelot (wyłączne przedstawicielstwo na Pol- 


Akę | 'Adańsk) oraz marki ,„POCISK* wyrablanych calkowicia w kraju. 
BRONIE MYŚLIWSKIE i BPORTOWE. SZTUCERY, TRÓJLUFKI | BRONIE KRÓTKIE renomowanych fabryk: 
Aiph. Fargaran, Lebeau, Francolta, Gaianda, Sauera, Heyma, Fabrique Nationalia. Br. Remopl. Car! walther 
| wielu Innyoh. Amunioja wszelkiaqo rodzaju Przybory myóśliwakia. Ga Najtańcze żródło nabycia. 
UWAGA: Sklad specjalnie dobrze zaopatrzony w dobra i stosunkowo tanie bronie 

tirmy Alph Forgeron. 


Oferty | wyjaśnienia oraz fachowe porady na pierwsze żądanie. 


PA A M MU U a I ULA mk] ULU a U Tami Ua! TLT U KU ai UD ó III, 
WARSZAWSKA SPÓŁKA MYŚLIWSKA 


SKŁAD BRONI I AMUNICJI 
Warszawa, ul Królewska 17. Telefony: 19-17. Zarząd: 78-27. 


Firmowe makoje srutowe własnego wyroha inaszynowego 2 Kapiszonem „GEVE- 
LOT" | prochem hezdymnym „ROTTWEIL“. 


Przybory myśliwskie i szermiercze. Warsztaty puszkKarskie. 
Na ukończenio budowa własnej fabryki gilz | przybitek myśliwskich w Warszawie. 


w Wilnie, al. Wileńska 10. 
FIL JE. w Poznaniu, ul. Gwarna 12,'(telefon 19-80), 
we Lwowie, Plac Marjachi 4. 


zadne r T mu mm n a LZY r a LL PALI WL OLO LL mm ma 


HN p" Miyu T T ALL WW I 
Sheh ihi PLM wM " MM mi B MW 
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FPONOOOOOOCEOCAOOOOOOOOFEMOPPNOOEOOPONOAOOCOCOOOONOOOONOCE NEDOONONNNONOECNNNNAOEINNCIE 


DOOOOOODOOODOCODOOOOOOCOOOOKDNOC DODOOOOOOLDOOOOOOOCI. 


1997 NOWOŚĆ SEZONU 4997 
NIEZAWODNY NABÓJ 


POCISK” 


4 


UPPPOPCOOOOZOZOCOOOOOOCOOZOOCO OODOCCOEOCOOOCCOCZCOOEZECOCOCZE OZEOCECOCOCOCOCOOCIECOCECECIE 


SAMOCHODY 


Typ B 14 model 


CITROEN 


Il928 są małymi, 


luksusowymi samochodami. 


Najlepsze z pomiędzy równych w cenie. 
Reprezentacja Austro-Daimler Sp.Akc. Warszawa, Wierzbowa 6. Tel. 9-86. 


i-u Raid Samochodowy Pal 


Warszawa — Poznań — Toruń- Sierpc-Warszawa 
10—11 IX — 1927 roku 


a) W ogólnej Kategorji: 


1 nagr. „Fint“ p. Marchlewska — na olejach Galkar 
I? specj. „Fiat“ p. Marchlewska s 5 Galkar 
Il vagr. „Citroën“ p. Turnai > & Galkar 
III nngr. „Citroën“ p. Jabłońska A a Galkar 
IV pagr, „Steyr” p. dr. Sadowska ə Š Gallar 
V nagr. „Mercedes“ p. Regulskn 5 : Galkar 
VII nagr. „Chrysler* p. Neblowa a 5 Galkar 


b) Za najlepszą szybkość dnia: (kilometre lance) 


I nagr. „Buick“ p. Marjańska — na olejach Galkar 


Wyniki świadczą o doskonałości 
samochodowych olejów 


GGalKar „Karpaty“. 


Sprzedaż produktów naftowych 
Spółka z ośr. por. 


LWÓW, PLAC MARJACKI NR. 8 
Telefony: 2-51, 5-49, 7-56. 


WARSZAWA, MARSZAŁKOWSKA NR. 151 


Telefony: 172-74, 305-51, 282-04, 224-81. 


Żarodowa hodowla wyżłów dowodnych 2 nad Gopła” 


nagrodzona na wystawach zlotym medalem i dyplomem ho- 

norowym za hodowlę oraz na konkursach wyżlów dowodnych 

pierwsz. nagr. polecn wyżły gatowe, rurowe | szczenięta 

najszlachetniejszej krwi, po cenach przystępnych I na dogad- 

nych warunkach. Dabrze ułożona j:unniczko na lisy oraz 4 

młode jamniki są zaraz na sprzedaż. Przy zapylaniach pro- 
szę a znaczek pocztowy 


lg. Jasiński. STRZELNO, Wielkopolska 


Sprzedam okazyjnie arcydzieła myśliwskie 
DIETZEL Niederjagd, Die hohe dugd, 
RAFSFELD, Deuleches Weldwerk 
> Dus Rehwild 
e, Weve in der freir Wildbahn 
x Duae Hatwila 


Każdy tom po Zi. 40. 


Klein, WaldhBuine und Strüucher, Gift und Kpeiecoilze, Unetre UnkrAuler, 
Unsere Wicarnp(lanzen, Waldblumen und Farne, Secon Alpenpflaunscrn 
Fhringer Sinqvopel. 


Każdy tom po Zł. 10 — 


Golański — Warszawa-Mokotów, Falęcka 3. 


L= (Pazaaniak) zawodowy z kilkuletnią praktyką i niemie- 
cką szkolą leśną, umiejący wzorowa prowadzić eksploatację, 
*ooręb i kultury leśne, znajomość hodowli zwierzyny i prowadze- 
nia dużych palowań, przyjmie posadę zaraz lub później. Łaskawe 
oferty proszę kierować do Administracji „Łowca Polskiego? 
pod „Leśnictwo? R. J. 


= OE ZE SE ONE 0 SE AE -0MNT p: 
Najlepsze ceny 24 LUD 


płacą 


BIEC pAKWESZY 


Bracka 22 


Warszawa, Centrala ul. 
Telefon Nr. 31-73 
Skrót telepgraficzny „RRAPAKUL% 


dig A E E N 


E E E E E E E E E E 


a ydy a e 
= JAN SZTOLCMAN a 


JAK UNIKAĆ WYPADKÓW Z GRONIĄ? 


NAKŁADEM CENTRALNEGO ZWIĄZKU POL- 
SKICH STOWARZYSZEŃ ŁOWIECKICH WY- 
SZŁA BROSZURA NIEZBĘDNA NIETYLKO DLA 
MYŚLIWYCH, ALE TAKŻE DLA WSZYSTKICH 
POSIADACZY BRONI. 


DO NABYGIA 
W SKLADACH BRONI | w RE- 
DAKCJI .LOWCA POLSKIEGO". 


CENA 25 GROSZY 


O Z nm a i pasias ii‘ 


= 


2l 
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EMW 
gg) WPA: 


NAJLEPSZYM a 
== PODARKIEM WŁ JA nl 
DOLCZ Ńskib za 
na 


GWIAZDKĘ 
dla myśliwego I niemyśliwego AA, 
_ JEST KSIĄŻKA DOWIĄCA VICA DANI 


Polecają Księgarnie GEBETHNERA i WOLFFA. 


© a o Q 


PRACOWNIA WYPYCHANIA PTAKÓW | ZWIERZĄT 


Orama rowów, roluenie dęwszóam wyprawa skór £ Wirion 


Wiktora Łastowskiego 
W WARSZAWIE KRAKOWSKIE-FRZEDMIEŚCIE Nr. 10 


wprost kościoła Ś-ga Krzyża. 


Zaklady Drukarskie P, Wyszyński IS-ka Warszawa, Warecka 15, 


